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KtlRYER-: LITEWSKI
w W I L N I E  dnia *• W rześn ia  V. S. R O K U  ig ° 8 .

s. P e t e r s b u r g  V. s. a. »  sierpnia.
ihiłkownik Tarasów  został Szefem Saratowskiego 
£ółku łnuszkietyerów. W imiennym okazie danym 
Senatowi d. 31 lipca w yrażono. W  okolicznościach 

■ te raznieyszyeh  woieftnych J. J. Mość znayduie p r z y 
zw oito  i , ażeby zagraniczne to w ary  p rzychodzące 
do Rossyi opa trzone  b y ły  rze te lnem i świadectwa
mi, iako nie są p ro d u k tem  ty c h  kraiów, z które-* 
fni woiuiemy. P rz e to  postanowiono 1. Na osno
wie ukazu r .  1793 d. 8 kwietnia Wszystkie o k rę -  
ta  z cudzych kraiów posłane do p o rtów  Ilossyiskich, 
mieć pow inny  świadectwo ha swóy ładunek* iako 
te n  nie zkłada się z p roduk tów  Angielskich, Szw e
dzkich, lub ich osad; podobnem i świadectwami o j  
j ą t r z o n e  być pow inny tow ary  do lądow ych g ra 
bie Rossyiskich p rzyw ożone . 2. Te świadectwa 
Inaią być dawane gdzie są Róssyiscy Konsulowie 
p rz e z  nich, gdzie niema od rządu miasta z k tó r e 
go to w ar  w ychodzi; a ieżeli w miastach gdzie K o n 
sulów niema zn ay d u ą  się poselstwa Rossyiskie, tam 
świadectwa mieyskie maią być zaświadczone p rz e z  
Kancellarye poselskie, 
w ary  zagraniczne do
Wpuszczone, ow szem należy one z w r ó c i ć  

nie przepisanym; na ok rę tach  pomienione to w a iy  
przynoszących nie wolno wysyłać za granicę p r o 
duktów  R o s s y i s k i c h .  4. Od prawidła pow szechne
go wyimuią s ięp ro d u k ta  T ureck ie  i z drugich k ra 
iów A zyatyck ich  p rzychodzące  do Czarnom orskich, 
Azów; kich, Caspi skich p o t tó w ,  iakoteż do g ran i
cy  lądowey, gdzie używaią się ta ry ffy  A strach ań 
ska, O renburgska , Kiachtyńska; na takowe p rodu -  
k ta  żadnych świadectw nie po trzeba ,  g. Ten ukaz 
zacznie być w ykonywany d, t  s tycznia r .  i 8 ° ? -  
W  drugim  ukazie tegoż d. 31 lipca wyrażono. 
M orskim  przepisem  celnym  postanow iono, dla za 
chęcenia żeglugi k ra iow ey  brać cło p rz y  wyisciu 
ha m orze  i Weyściu do p o r tó w  od p ro duk tów  R os
syiskich , k tó re  cudzoziem cy p rzew ożą  z iednego 
p o r tu  Rossyisk ego do drugiego; lecz ponieważ w 
liczbie ty c h  tow arów  mogą znaydow ać się tak ie ,  
k tó re  iako zagraniczne są zabron ione taryffą. a w 
przepisie  nic o nich nie wspomniano; p rze to  nie

rażeniem  iż rzeczyw iście  służyć nie ńiogą, i godni
są pmisyi.

Dalsze czynności woienne armii Rossyiskiey 
w Finlandyi. D. 22 lipca główną kw aterę  p rzen ie 
siono do A bo. G. Denisów doniosł, że kom m en- 
dę korpusu swego oddał GM. Szepielew. D . i ó  
po złączeniu w L ap fe rd  Półkownika Jdgodina ustę* 
p  nącego z Kauchaioki, G. Denisów umyślił znow u 
te  mieysca opanować, ażeby nie dopuścił Szwedom 
na L ap fe rd  nastąpić z 3 s t ro n  razem ; p rz e to  za
siliwszy Jagodina strzelcam i i kozakami tu szy ł sam 
na przód: N ieprzyiaćiele zaymowali stanowisko W
wąwozie pod  wsią Manila, k tó re y  2 działa b ro n i
ły, s trze lce  rozrzucen i,  i 2 kolumny; lecz po 4 go- 
dzinney b itw ie  zakończone j d. 17 o godzinie 2 z  
p ó łnocy , p rzec iw na  s trona  zpędzoną została z t ra -  
eiwszy zabitych  39 żołn ierzy  i Kapitana; z Rossy* 
anów 3 polegli, ran iony  Officyer, żo łn ierzy  11. 
Z atem  kazano Pułkow nikow i Jagodin po k ró tk im  
spoczynku zaiąć Kauchaioki. Z  rana n ieprzyiaciel 
u d e rzy ł  na L apferd  we wszystkich punktach, wy*, 
sadziwszy w odnodze Christianstadzkiey ludzi pod

io r  Essen z s trzelcam i przeszkadzał lądowaniu; kom - 
m endant przedriiey s traży  Kisielew doczekawszy 
s:ę posiłku na d rodze  krzyżowey* miał uderzyć , i  
d iwne stanowisko pozyskać, Po 3 godzinnem cią
gle s trzelaniu  Szwedzi porażeni wszędzie u trac ili  1 o d  
zabitych; w niewolę zahrany m iędzy innemi koin- 
m endan t f lo t ty ll i  M aior Scheman; u nas poległych  
i ranionych 25,

Jagodin scigaiąc Szwedów do Kauchaioki zna
lazł ich o 6 w io rs t  p r r e d  m iastem  w naylepszem 
stanowisku; więc 2 r o ty  s trze leck ie  attakuią n ie 
przyjaciela na skrzydłach; re s z ta  z dragonią i a r 
matami uszykowała się na d rodze  przeciw  b a t t e -  
ry i;  tra fne  z dział naszych strzelanie* attak  bagne
to w y  złamał f ro n t  przec iw ników ; uciekali w n ie 
porządku ó w iors t za Kauchaioki; bitwa trw ała  w ię- 
Cey 5 godzin; Szwedów poległo 67; z naszey s t r o 
ny zabito  9* ran iono 38. Pomnażająca się liczba 
■woysk i s tatków  p o d  Christianstadeiri* mocne przed#, 
sięwzięcie n ieprzyiacio ł opanowania Lapferd , zn ie
woliły G. Denisów a zóstawić w Kauchaioki d r a 
gonią ty lko  i kozaków, re s z tę  woyska zblizyć do 
C hris tianstadu. D. 20 rano  zaczęła się znowu bi-

poddaiąc onych pod konfiskatę rozkazano p rzep u 
szczać iako to w a r  nie w ymieniony z opła tą  cła 30 
p ro cen tó w .

GL. X. H olsztyński Oldenburgski będzie  G. 
G u b e rn a to rem  Estlandzkim  do in teresśów cyw il
nych; w oiennym  zaś G u b ern a to rem  w Rewlu z o 
stanie A dm irał Spiridow. Officyerowie dla ran  o d 
niesionych na w oynie i kalectw a do służby nie 
zda tn i,  o d tą d  nie inaczey będą uwalniani od niey 
z  pensyą całey gaży, aż okażą o kalectw ie swo- 
iern nie ty lko  świadectwo D o k to ró w , ale te ż  w szy
stkich offieyerów  pó łku  w k tó ry m  zostawali, 2 wy-

tw a p od  Peilax. G. D enisów  uprżedzaiąc zamiar 
p rzec iw ny  attakow ania iego z 2 s t ro n  razem , p o 
stanow ił sam poraziwszy Szwedów w iednem miey- 
scu zw rócić  po tęgę  całą na drugie. Stanowisko 
niaprzyiacielskie za Peilax było  zasłonione 2 b a t 
t e r y  ami o d  6 arm at; p raw e skrzydło o p a r te  o za 
tokę  gdzie by ły  4 szalupy, lewe b ło tem  zakry te . 
S trze lcom  Rossyiskim kazano nie dochodząc w ą
wozu p rz e d  f ro n te m  Szwedzkim leżącego ro zd z ie 

l i

3, Bez tych świadectw to -  
grahic Rossyiskich nie będą zasłoną 5 szalup, i razem  od Peilax napadaiąc, M a- 

w te rm i



lic się na dwoie, i przebierać się na 2 skrzydła; 
inni Strzelce z armatą posiłkowali pierwszych, półk 
Newski z Biorneburga przybyły  z armatą w r e z e r 
wie został. Strzelce prawego skrzydła zostawi
wszy w tyle szalupy zbliżyli się do nieprzyiacioł 
i ognia dawać zaczęli zwracaiąc ich uwagę na sie
bie; w pół godziny odkrył się niespodziany ogień 
na prawem skrzydle; tegoż  czasu podeszły armaty, 
kolumnę Szwedzką zmieszały, b a t te r  ye ich zgasi
ły. W tey  chwili kazano strzelcom  i kozakom 
uderzyć bagnetem i dzidą; nieprzyiaciele odparci 
zabitych tracą 1 7 5 . z naszey s trony poległ offieyer, 
12 żołnierzy, raniony Offieyer, żołnierzy 27. G. 
Denisów zaioł dawne stanowisko. Szwedzi w r o z 
prawie mieli 2 bataliony piechoty, pół szwadrona 

.iazdy.
D. 23 wiadomość przyszła, że pierwsze 2 d y -  

wizye flottylli maią kommunikacyą wolną z 3 i 4» 
a Kapitan Haiden z ran uzdrowiony przyioł nad 
ostatniemi kominendę. Z  Sweaborga do teyże f lo t 
tylli posłano g statków.

D. 24 Od dywizyi 5 flottylli pod Kapitanem 
Nowokszczenc w doniesiono, że korzystaiąc z wia
t ru  pomyślnego poszła z J ttis  ku Jungfersund szu
kać nieprzyiacioł, i pod Kimito znalazła liniowe 
okręta i fregaty z wielo mnieyszemi statkami k tóre  
w różnych mieyscach stały. Kapitan Rossyiski n i
żeli do rozprawy przystąpił, użył naprzód o b ro n 
nych srodkow, stawaiąc między wyspami Kimito, 
Biskopoa, Reiver holm; d. 23 wysłał na zwiady 2 sta
tki, ktoi’e zbliżywszy się do okrętów  przeciwnych 
na strzał działowy, znalazły w małem przeyściu do 
Jungfersund 2 fregaty, i ok rę t  liniowy; od tych 
niedaleko stał inny o k rę t  zasłaniający przeyście 
większe, przy  nim kilka statków małych; daley ie- 
szcze widziano 2 okręta, 2 korw ety . W posiłek 
dywizyi g wysłano 6 szalup, k tó re  dla mielizny 
zostały od 4 dywizyi nie przeciągnione na drugą 
stronę.

D. 25 GM. Szepielew doniosł, że nieprzyja
ciel znowu na Kauchaioki uderzył z 2 bataliona
mi, 4 armatami, dragonia, więc kazano dragonom i 
kozakom Rossyiskim z tamtąd wynisć i przyłączyć 
się do korpusu. Wice Admirał Sariczew doniosł, 

że d. z i  pod Sweaborgem pokazała się flo tta  li
niowa korńmendy Admirała Chanikow. Deżurny 
GL. Konownicin doniosł M inistrowi woiennemu, 
iako woyska są opatrzone w żywność i furaż do 
d, 1 Sierpnia, żołd onemu należący za terc iał Ma- 
iowy przywieziono do Helsingfors w monecie sre- 
b rney  , i będzie w net wydany Officyerom z p ó ł- 
ków.przysłanym. Reszta poźniey.

W I E D E Ń  d. 24 sierpnia. Odkryła się pra- 
wdziwa przyczyna marszu wstecznego armii Tu- 
reckiey W. W ezyra i Baszy Bairaktara od g ra 
nic Serwii do Romelii, wielkie i ważne zdarzenia 
zaszły w Constantinopolu między dniem 18 i 29 
lipca. D. 18 rano Aga Janczarski na czele 15 t. 
ludzi k tó rym  hetmanił, zbliża się pod m ury s to 
łeczne i obozem stawa w mieyscu Daudbasza zwa- 
nem, przy tym  korpusie iako przedniey s traży  woysk 
Wezyrów skich, znaydowała się chorągiew Proroka 
Mahometa. P rze to  Sułtan Mustafą 4 d. 19 z ca
łym. dworem wyiechał za miasto, i i»k tylko po

strzegł owo znamię, zsiadł z konia, przystąpił, u- 
padł na kolana, i do czoła swoiego przycisnoł. 
Po tym  obrządku W ezyr W. prezentow ał M onar
sze kdku przednieyszych Baszów, między innemi 
Baiiaktaia, z k tórym  Sułtan długo rozmawiaiąc p o 
w rócił do pałacu, odprawił radę tayną, i p o w tó r
nie wyszedł pieszo do główney bram y na spotka
nie owey chorągwi, k tó rą  na mieyscu zwyczaynem 
złożono, iakby po woynie zakończoney powracała. 
W chwilę poźniey wiadomość przyszła z ciaśniny 
Dai danelskiey, że  fregata Angielska bitwę tam z to -  
czyła z kilko zbroynem i Turków statkami; k tóre  
icy placu dotrzymać nie mogły; tym  sposobem 
upadła powieść, iakoby Kapitan Basza flo ttę  O t to -  
mańską z pomienioney ciaśniny do Archipelagu 
prowadząc, niedaleko uścia potkał Angielską, i złą
czył się z Admirałem oney Lordem  Coliingwood.

D. 19 wieczorem umiera nagle Aga Jańcza- 
rów , urząd wnet oddano Baszy Seimen. W przód 
nieco Bairaktar wysłał iazdy tysiąc dla oswobo
dzenia owego offieyera, k tó ry  w zamku Fanaraki 
zdiowszy głowę znaiomemu buntownikowi Kawag- 
hi Oglu, sain przez mściwych żołnierzy zmarłego 
w tymże zamku był oblężony, Posiłek Bairaktara 
poźno przyszedł, iuż albowiem Spahowie po mę
żnym odporze, gdy nie widzieli obiecaney odsie
czy, korzystaiąc z ciemności nocnych uciekli do 
blizkiego lasu, zkąd szczęśliwie przyszli uo obozu 
Wezyra.

D. 20 rano Janczarowie trzymaiący załogę w 
zamkach, słysząc o przyiściu nagłem armii W e- 
zyrowskiey, odezwę uczynili do Bairaktara; wszy
stkim przebaczył, iednych w lądowem woysku, d ru 
gich na flotcie pomieścił. D. 21 Bairaktar na cze
le 1500 wybraney iazdy odwiedza W ezyra W. w 
iego pałacu, zkąd pośpiesza na radę do Sułtana; tił 
złożono z urzędu Muftego Atallach, i następcę 
Arabzade ogłoszono. D. 22 ztracili podobnym 
sposobem mieysce obydwa Kadileskierowie Ro
melii i Natolip czyli naywyżsi sędziowie woyskowi, 
Muhib Minister zagranicznych P o r ty  in- 
teressów, iakoteż wielu offieyerów Jańczarskich z 
8  i 1 9  półku; wszystkim na wygnanie iechać ka
zano do Cypru, Bursy, mieysc innych.

Skutek pokazał, że te odmiany Sułtan M usta
fa czynił, i powolność Bairaktarowi oświadczał, za- 
biegaiąc większym odmianom; lecz ciosu przewi
dzianego nie mógł odwrócić. Przybywa z Azy- 
atyckich brzegów do Constantinopola Kaliangi Oglu 
przyiaciel Bairaktara z 5 t. piechoty, 3 t. iazdy 
Natolskiey; część większa ludu stanęła obozem pod 
Scutari, k tórem u p rzy p a sy w a ł  się z daleka M onar
cha, iakoteż dywizyi ciągnącey przez stolicę. Od 
d. 22 do 27 spokoyność głęboka. D. 28 Baira
k ta r  odkrył prawdziwe zamiary swoie. Mustafa 
ogłosił tego paszę Generalissimusem woysk O tto -  
mańskiey Porty ; na tę  dostoynośó wyniesiony czło* 
wiek otacza mieszkanie W ezyra }V. pieczęć Mo* 
narchii odbiera, upadłego wodza iako Już wig-? 
źnia pod mocną strażą odsyła do obozu pod Daud- 
Rasza rozłożonego. Tegoż czasu Sułtan z własney 
ęhęci czyliteż ustępuiąc naleganiu obcemu, zapo
mniawszy na obietnicę uroczyście daną podczas re« 
wolucyi przeszłoroezney szanowania dni Selima 3.



1 V/vsyła do nieszczęśliwego pana 2 Eunuchów  i 8 cho rob ie  p rzyszedłszy  do zdrow ia rozkazał w oy-
zai!lanych M urzynów  z iedwabnym s tryczk iem  ; sku swemu zgromadzić się do -obozu pod Elwan-
iakoż w chwilę p o te m  ciało zm arłego  iuż Selima gen w ytknię tego . Podobnym  sposobem K ró l Sa-
pośrod dziedzińca pałacow ego wystawione by ło  ski zalecił, ażeby p rzed  końcem sierpnia 20 t .  Sa
na widok publiczny. L ecz  i ta  gw ałtow ność nie sów, ile na spólną p o trze b ę  związku Reńskiego
ocaliła M ustafę, aniteż pomogła iem u d o  zniszczę- dawać powinna Saxonia, zgromadziło się do obozu
*ńa wiadomych zamiarów Bairaktara; wybiła iuż p Gd P i r n a ,  drugiego między N e u s ta d t  i S tolpen
godzina rew olucy i;  o godzinie 5 z południa  o g ro -  p rz y  granicach Czeskich; te n  korpus zkłada się z 15
nine s trzelan ie  działowe z pałacu, Tofana, i f lo t  ty , szw adronów  iazdy,; 20 batalionów p iecho ty ,  5 b a t '
głos'ne okrzyk i niez iczonego ludu po  w szystk ich  te ry i  a r ty l le ry i ;  iazda po wsiach będzie ro z ło ż o -
rynkach i ulicach, zwiastowały T urkom  now ą rzą -  na> p iecho ta  w o tw a r te m  polu stać powinna. D ług
du ich przem ianę. M ustafa 4 panować p rzes ta ł ,  publiczny  K ró lestw a Westfalskiego wynosił 120
o życiu  iego żadney 'w iadom ości niema; Sułtanem  mili. franków; szczególny n iek tó rych  onego p ro -
ogłoszony ie s t  M ah o m et 6 b ra t  rodzony , syn Abdul w incyi 60 mili. wszystkie w iedno zlane obowiąza-
Hamida, maiący la t  23 zkończonych d. 20 lipca,  ̂ s tany za swóy przyiąć , i zapłacić. K ról
os ta tn i z O ttom anów . N ow y te n  M onarcha  Baira- pperonim  z wod mineralnych Hannowerskich w N en -
k ta ro w i oddał p ieczęć państwa, potw ierdzaiąc one- po r { ieszcze nie p o w ró c i ł  do Cassel; w n ieby tno -
go na u rzędzie  W ezyrow skim ; Eunuchów  i M u -  jeg0 r a j a woienna zatrudnia  się pilnie p rz y -
r z y n ó w ,  k tó rz y  Selimowi 3 niedawno życie wy- p ro w adzeniem armii do zam ierzoney liczby 30 t .
darli, śmiercią ukarać kazał. Cała rew olucya  zkoń- W oyska Francuzkie k tó re  do tąd  s tały  w Berlinie 1
czyła się bez  żadnych zdrożnćŚci, krwi obyw ate l-  B randeburgii zb iera ią  się pod Bam berg z M arszał-
skiey ule przelew ano; spokoynosć nieco w począ- kiem V ic to r  ; Soult mieysce iego zaioł w sto  icy
tkach  wzruszona, p o w ró c iła  natychmiast do stolicy, Pruskiey. J e s t  pogłoska, że ko rpusy  Massena, N ey,
skoro  ludowi ogłoszone zostało w stąpienie na t r o n  M o r t i e r  w k ró tce  Szląsk opuszczą; kraiu tego  p o -
M ahom eta  Sułtana. stać n iegdy kw itnąca odmieniła się znacznie w a

Reichel urzędnik woysltowey kancellaryi um ie- ]e tnim  przeciągu. Z  Bawarskiey s to licy  wiele a r -
raiąc odkażał te s tam en tem  dla Akad mii w yzw olo- nia t i am m unicyi w ty c h  d. posłano do Passau i
n y ch  kunsztów  kapitał, od  k tó rego  p ro c e n t  800 tw ie rd z  Tirolskich. P rzez  p row incye  nasze czę-
z ł  ryń, w ynoszący ma być co roczn ie  dawany ucz- sto  w idziemy te ra z  idące podobne tran sp o r ta  ze
niowi naylepiey dystyngw uiącem u się w m alarstwie W łoch  do Niemiec dla armii F rancuzkiey . W. X,
lub  snycers tw ie .  Znaiom y p a t ry o ta  i P oe ta  Au- Badeński 4 t .  żołn ierza  swego p o d  R astad t z g ro r
s tryack i Baron Geramb p ros ił  o pozwolenie u rz ą -  m adzonym kazał być go tow em i do marszu; po do*
du Franfcuzkiego, ażeby m ógł własnym kosztem  bno póydą do M oguncyi.
wystawić g robow e m onum entu G enerałom  I lo tze ,  C O F f  B N H  A G A  d, 16 sierpnia. K ró l  F r y -
Palfy, Piaszceic, poległym  we VV-! jsz"cli i w Szway- deryk  6 w ydał ed y k t zciągaiący się do stopniów
carach, mysi obyw atelska pochw ałę i pozwolenie obywatelskich; dzielą się na klassy; w 1 um ieszcze-
zyskała. M ówiąc o czynach p a try o ty czn y eh  nie ni W.  K anclerz, G enera ł Fe ld  Marszałek, G enera ł
godzi się przypom nieć  pos tępku  iednego z boga- A dm irał,  W.  Podskarbi, T ay n y  M inis te r s t a n u ,
ty ch  obyw atelów  Carińthii, k tó ry  4 t .  ludzi do W ielkorządca Norwegii, W ielkorząca  H olsz tynu  i
pospo litego  ruszenia sam uzbro ił  i opatrzy ł-  Gała Sleswicku, Kawalerowie o rd e ru  Słonia, Feld M a r -
arm ia A u s try ack a  s to i na kantonach; słychać że na szaikowie, Namiestnik W. Admirała, K om m andoro-
po czą tk u  iesieni zgromadzić się ma do obozów p o d  w;e o r ą e ru  D an n eb ro g ,  W . Podkom orzy , G. a r -
W iedeń, Weis, P e ttau ,  i Pragę na zw y .zayne  ćwi- ty l le ry i ,  W ice G ubernato row ie  N orw egii i X ięs tw
czenia. Na m ieyscu Graffa Z ich y  O D onel zosta ł lądow ych, Generałowie en chef. Admirałowie, G e-
M in is trem  skarbowym. G. C ollo redo  dziękuie za nerałow ie  L ie u te n a n c i , W ice A dmirałowie, M  ui- 
p rezy d cn cy ą  rady  woyskowey; następcą iego będzie s tro w ie  zagranicznych in te ressów  i drugich  de- 
G. Bellegarde, GG. G rune i M ay er  zostali korisy- pa r tam en tów , wyżsi u rzędnicy  dw o ru  K róla i K ró -  
liarzam i stanu. Cesarz formować kazał 4 kompa- lowey, iacy są M arszałek, Koniuszy, Łow czy, M is trz  
nie kadetów, z k tó ry c h  1 w A ustry i,  2 w Cze- cerem onii .  W  Klassie 2 po łożen i Graffowie, G e- 
chaci), 3 w M oiaw ii ,  4 w Gailicyi będzie  u trzy m y -  n e ra ł  M aiorow ie , K o n tr  A dm irałow ie, P rezydenc i  
wana; każda liczyć ma 124 młodzieńców, i p o -  wyższych sądów, posłowie u zagranicznych dw o- 
t rz e b n ą  liczbę nauczycielów, k tó rz y  icn usposo- rów , K u ra to row ie  Akademii, R ek to r  Akademii Cop- 
b ią  do stanu rycersk iego . penhagskiey, Biskupi &c. W  Klassie 3 ińni u rz ę -

M U N C H E N  d. 20 sierpnia. W szystk ie  dnicy  dw orscy , kraiowi, sędziowie &e. O w o y -  
woyska Bawarskie są w poruszeniu; p rz e d  końcem  nie u nas nie słychać; Selandya ciągle iest opasa- 
t e r .  miesiąca 3 o bozy  widzieć będziemy; 1 p o d  na eskadrami Angielskiemi, chociaż liczba w oien- 
Auszpurgem , 2 p o d  P la ttingen , 3 pod N o r im b e r -  nych  o k rę tó w  u  b rzegu  wyspy naszey krążących 
gą, wodzami w yznaczeni GL. W rede , D e ro y ,  J sen -  zdaie się znacznie zm nieyszona. N ieprzyiacie l nic 
burg , każdy z nich 10 t. żołnierza ma hetm anić- nie czyni , przesta iąc  na przerw aniu  kommunika- 
Pó łk i  now o zaciężne sławnych s trzelców  T iro lsk ich  cy i m iędzy  stolicą Duńską i prow ineyam i, p rz e to  
i  o yczyzny  swoiey do Baw aryi przechodzą. K ró l  żadney rząd  nie ma wiadomości z N orw egii aniteż 
Maximilian, i syn iego następca t ro n u  te ra z  b a .  od granic Szwedzkich. 2 f reg a ty  Angielskie s ta- 
wiący w Szwayoarach, w k ró tce  do miasta naszego ne ły  p rz e d  p o r te m  Christiania, k ró tk o  bawiły, nic 
p rzy b y ć  maią. K ró l W U rtem bergski po  k ró tk ie y  nie przedsięw zięły , i odeszły, W Belcie większym
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nieprzyjacielskich o b ro tó w  nie widać. K orsa rze  d o  M orfon ta ines  zprow adzono . Z  posłów zagra* 
nasi Wybiegaiąc w liczbie wielkiey na m orze ,  cza- n icznych p rz y  dw orze  naszym w Bayonne byli tyb  
sem powracaią z s ta tkam i zabranemi, k tó re  rz a -  ko Saski i X. Prym asa związku lleifskieeo; oby- 
dko są Angielskie, lecz  zawsze prawie miast i na- dwa z tam tąd  za dw orem  pow rócili .  W szystkie pa- 
rodów  oboię tnych  własne; i te  iednakze konfisku- łace i dobra  dziedziczne k tó re  w oycZystym kra- 
iemy, skoro  się okaże iż są ładowane to w arem  al- iu do tąd  posiadał W. X. Berg  i Cliwii, po  wynie* 
bo p roduk tem  Angielskim i zam orskich osad. sieniu iego na t r o n  Neapolitański dosta ły  się Jm -

P A R Y“ Z  d. 1 6 Sierpnia. N apoleon Jm p era -  p e ra to ro w i .  M in is te r  m arsk i D ecres  długo ba- 
t o r  zaw czora do S. C loud p ow róc ił  z p o d ró ży  do wił w porcie  Bresteńskfrn, zkąd  w edług p jwsze- 

. Hiszpański oh granic; w porc ie  B res t  n ie  był; w chnego domysłu ma w k ró tcd  wynisć liczna e k a -  
zamku Valencay odwiedził WÓce E le k to ra  Talley- d ra  na ra tunek  osadom Hiszpańskim; wnosić t r z e -  
rand; czyli zaś widział się z X. A s tu ry i  i d rug ie -  ba, że ią w esprze  druga w R o c h e fo r t  i O r .e n t  u -  
m i Infantami Hiszpańskie mi, k tó rz y  tam  mieszkaią, zbroiona, zkąd iak w ie lokro tne  doświadczenie na-  
niewiadomo. W cz o ra  p rzy im ow ał M onarcha  od uczyło , lest ła tw ie jsz e  wyiscie dla F rancuz  iw niż 
familii swoiey i wszystkich u rzędów  zw ysłe  po - z B restu , p rzed  k tó ry m  Angielskie f lo t ty  s ta tecz -  
winszowania, iako w dniu do ro czn y m  narodzenia n iey  w ytrzym yw ać zw ykły  zimową burzę i ha- 
swego, k tó ry  stolica nasza u roczyście  obchodziła , wałność.
W  N antes bawiąc dawał audyencyą m iędzy inne mi M arszałek Senator P erignoń  od nowego K ró -
K onsystorzow i Kościołów P ro tes tan tsk ich ,  k tó reg o  la Neapolitańskiego mianowany zos ta ł  G e n r a ł  Gu- 
P re z y d e n t  w piękney mowie wspomniawszy; iako b e rń a to re m  Stolicy Neapolu, i Namiestnikiem iego 
H en ry k  W  r. X598 edyk tem  danym w tem że  m ie- w woysku narodow em ; te n że  naywyższą kom m en- 
ście zgasił pożogę woien dom ow ych m iędzy Ka- dę o trzy m a ;  od Napoleona nad armią Francuzką, 
tolikami i H ugonotam i p rzed  40 la ty  zapaloną; ia- k tó ra  pom ienione K rólestw o zastępuie. ‘ Szkody k tó -  
ko pod cieniem edyktu  nieśm ierte lnego kw itno ł  r e  ubożsi ludzi p on  f»sli w Piem oncie podczas osta-  
po k o y  we F rancy i p rzez  la t 90; iako naosta tek  tn iego  trzęsien ia  ziemi, za rozkazem  G uberna to ra  
Ludw ik W, zniszczył pamiętne dzieło pradziada, X. Borghese zrachovane  million franków przenoszą , 
i  niezgoioną ranę zadał oyczyżnie w yw ołaniem  z M in is te r  S ekre ta rz  stanu M a re t  o trzy m a ł ty -
ley  granic kilku krociów tysięcy  H ugono tów ; to  tu ł  X. Bassano. J m p e ra to r  zwiedzaiąc departam en- 
Wszyatko p rze łożyw szy  P re z y d e n t  winszował J in -  ta  południowe i Zachodnie, widział na wielu miey* 
p e ra to ro w i ,  że w raz po  obięciu rządów  F rancy i obcą scach złe drogi i m osty; wszystkm napraw ić ka- 
i domową w yną zniszczoney, ogłosił to le ran cy ą  zał, i p o trze b n e  summy na to  wydać ze skarbu* 
powszechną, wolność sprawowania obrządków  każ- D rug im  w yrok iem  postanow ił adrfiinistracyą szpi- 
dem u n iew zruszoną. Podobne dziękczynienia z ło -  ta lów  założonych p rzy  w odach mineralnych w p ro -  
Żyli zgrom adzeni licznie Kapłani V en eyscy  o b rz ą -  w incyach blizkich g ó r  Pyreneyskich , ula wygody 
dku K a to l ick ie g o , że zbu rzone  ręką  Jakobinów  mianov/icie ludzi ubogich i s tanu żołnierski go; te  
o ł ta rz e  wskrzesił, p o t r z e b y  zaś duchowieństwa tak  szpitale są w Bagneres, Bareges, L u z  i w iele in- 
hoynię  opatrzy ł,  że iuż p rosić  o co n i e m a .  nych; ubodzy i woyskowi bezpła tn ie  będą p rzy im o-

Znaiom e światu bogate  skarby, k tó rem i na- wani i leczeni. Szef O rszaku 11 legionu h o n o ro -  
pełniona była  niegdy świątynia Loretańska; w szy- w ego M arszałek F rancy i iest P rezy d en tem  admini- 
stkie dary  M onarchów , ofiary wielu narodów  r e -  s tracyi. M ało le tn i synowie now ego K ró la  N eapo- 
w olucya pożarła. Lepsze  czasy powracaią; now a litańskiego wyieehali do Neapolu Za k tó rem i ociec 
Hiszpanii Królowa z tąd  wyieżdżaiąc do M ad ritu  w k ró tce  pośpieszy. Z  tego  kraiu  wielu znaczniey- 
m onstraneyą  wielce kosztow ną do pom ienionego szych obywatelow p rzy b y io  do nas dla p o w ita -  
Koscioła przesłała. Co się dzieie w państw ach iey hia swego M onarchy , między drugiem i Mai'grabia 
m ałżonka nie wiemy* rząd  nic nie ogłosił opisawszy de Ga lo  M inis te r zagranicznych in teressów , i Cla- 
w k ró tk ich  słowach ob rząd ek  ogłoszenia K atoli r y  Półkownik synowiec K ró low y  Hiszpańskiey. W. 
ckiego K róla w M adricie. Doniesienia p ry w atn e  po rc ie  N antes podczas by tnośc i Napoleona zpusz . 
znać daią, że na czele rokoszanów  prow incy i za- czono na wodę fregatę  od 44 arm at,  iest t o t r z e -  
cbodnich  miał stanąć K ardynał B urbon  A rc y  Bi- cia w ro k u  te raz ,  tam zbudow ana. L ec z  iakie- 
skup Toletański , syn zm arłego  Infanta Ludwika, kolwiek użbraiania morskie czyniem y w p o r tac h  
b r a t  X iężny Pokoiu. L e c z  te y  pow ieści w ierzyć  nad  O ceanem  i m orzem  środziem nem  po  łożonych , 
nie chcem y, p am ię ta iąc , że te n  P ra ła t  z Hiszpań- t e  rów nać  się nie mogą z og rom em  przedsięw zię- 
skich naypierwszy oświadczył ho łd  posłuszeństw a ty ch  w A nvers ,  Flessingue i Hollandyi. Poniew aż 
i w ierności N apoleonowi, gdy usłyszał ze K aro l 4 t ru d n o  ie s t  znaleść m aytkow  we Francyi, rząd  nasz 
zlał na niego praw a swoie do korony . Słychać że zaciągnoł ich kilka tys ięcy  na swoy żołd w D anii 
nie iuż Massena, lecz M arszałek Lannes albo N ey  i p o r ta c h  Niemieckich, zkąd liczne p a r ty e  do f lo t t  
będzie nayw yższym  wodzem ar mii F rancuzk ich  w H i- pom ien ionych  często  sprow adzam y. Na te g o ro e z -  
szpanii, G. Savary  G u b ern a to rem  M adritu ; ró w n y m  nym  w Beaucaire ia rm arku e wie po łow ę widzia- 
sposobem wiele innych urzędów  naybardziey  w oy- no zam orskich p r o d u k tó w , porów nyw aiąc z p r z e -  
skowych K ról Jó ze f  odda podobno Francuzk im  of- szłemi la ty ; iednak i ta  ilość zm nieyszona dow odzi; 
f icye rom , k tó re  piastować będą dopóki zupełna że k o n t r a b a n d y  sto wie umieią omylać zabiegi r z ą -  
spokhynosć nie zakw itnie w narodzie . dowe, i naysurowsze przepisy  darem nem i czynić;

G rand  Hiszpański Campo Alange darow ał Jm- handel zaś i koińmunikacya z  Anglikami nie iest. pi ze - 
p e ra to ro w e y  F rancuzk iey  dość liczną t rz o d ę  nay- c ię ta  u  nas zupełnie, 
p iękn ie jszych  owiec • k tó r ą  z  wielkiem staraniem.


